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Rada Administracyjna na posiedzeniu swojem, mia­
nowała Xiędza Ludw ika Lew andow icza , W ikarjusza 
p rzy  Kościele w W olborzu .  Proboszczem Kościoła pa- 
rafjalnego w mieście Rzgowie Gub: Warszawskiej.

Ju t ro ,  o godz: lOtej z rana, w Kościele XX. Refor­
matów, odbędzie się żałobne Nabożeństwo za duszę ś. 
p. Józefa Rudnickiego, Majora z Komend Inwalidnycb, 
z Polskich W eteranów  uformowanych, zm arłego  d. 30 
l .  m.; na k tó re  to Nabożeństwo, pozostała Córka wraz 
z  Mężem i Pamilją, zaprasza P rzy jac ió ł  i Znajomych.

S. p. Teofila z TJlów, Ig o  ślubu P rew ol, 2 g o Rezler, 
przeżyw szy  l a t52, onegdaj przeniosła się do wieczno­
ści. Pozostały Mąż wraz z Familją, zaprasza Kre 
wnych, P rzy jac ió ł  i Znajomych, na exportację  zw łok  
Je j,  dz iś o godi: w pó ł do 3ej po połud: z Kaplicy Ko­
ścioła po-Paulińskiego, na smętarz Powązkowski.

Ju t ro  o godz: lOtej z rana, w Kościele X X . K apu­
cynów, odbędzie się żałobne Nabożeństwo, za pokój 
duszy ś. p. .lanaAugustyna Spiskiego; na k tóre  Siostra 
Nieboszczyka, Familję, P rzy jac ió ł  i Znajomych tegoż, 
najuprzejmiej zaprasza .—  A. B.

W' dniu 6 b.na. zm arł  ś. p. Antoni Olszewski, K aw a­
ler,  s łużący, lat 97 liczący.

J W. Jenera ł-L e j tnan tH r :  Nesselrode, Naczelnik 3go 
O kręgu  Korpusu Żandarm ów, pow róc i ł  z P e te rsb u r ­
ga do W arszawy.

B iuro W arszaw skiego  Ober - P olicm ajstra . Na 
mocy rozkazu wyższej W ładzy , Biuro W arszawskiego 
Ober-Policmajstra wzywa niniejszem następujące oso­
by, k tó re  wydaliły  się za granicę, lub tamże pozostają 
bez pozwolenia Rządu, a mianowicie: 1) Jana Chlebow­
skiego, rodem z m. Iwanowic pow: Kaliskiego; 2) Józe­
fa Gorzkowskiego, rodem z Gub: Augustowskiej; 3) X. 
Leopolda Pawłowskiego, W ikarjusza katedry  Lubeis:; 
4 )  Xaw erego  Kotarskiego, właściciela części dóbrPrze-  
c ław  w pow: Konińskim; 5) Franciszka Kusm alskiego, 
rodem z w«i Ziemieucina pow: W łocławsk:; 6) W ojcie­
cha Pawłowskiego, ślusarza w m. Końskich; 7) trzech  
braci Antoniego, Adama i Alexandra Boguszy, synów 
właściciela d ób r  Niwek; 8) W ładysław a Koskowskiego, 
syna R adcyTow :K red:Ż iem :z Gub: P łockiej; 9 )Jędrze- 
ja Swiderskiego, b. Aplikanta biura pow: Pułtuskiego; 
10) Alexandra Kozłowskiego, ze wsi Załuzia pow: P u ł ­
tuskiego; 11) Tomasza Dobkowskiego, b. Aplikanta S ą ­
du Pol: prostej pow; Pułtusk iego; 12) JuljanainA^ecśie- 
£o, Dyetarjusza biura pow:Pułtuskieg<>; 13) Leopolda 
B a ra b a n o w i'za , Pisarza p ryw atnego  przy Kapsie m. 
Makowa; 14) Jana Gościmińskiego, dymis: Sztabs-Ka- 
pitana pu łk u  jegierskiego; 15) Józefa Grabowskiego, 
syna właściciela części wsi Jastrzębie w pow: Mławskim; 
16) Antoniego Oszkowskiego, syna Dziedziczki wsi Ja-

Ju tro ,  Śtej Scholastyki Panny.

strzęb icpow :Sieradzk:;  17) Alexandra Kalisz, dzierżą- 
wcy wsi Nowej-wsi w Gub: Płockiej; 18)S taroz : Jłora* 
dyńskiego, rodem z m. Płocka; 19) Karola Saskiego, b. 
Nauczyciela rysunków  w Gim: Warszaws:; 20) L udw i­
ka B rosznk  v. B row ak, rodem z Gub: Augustowskiej; 
21) Karola B ebm . jubilera z gm: Solec pow: O patow ­
skiego; 22)Star:  F ab iszaN e /6ergera ,m yd la rzazm .W y-  
szogroda; 23) Hipolita Żm ijewskiego, z zakonu F ra n ­
ciszkanów; 24) W iktora Zim noch, syna Archiwisty 
Tryb:Augustow skiego; 25) Marka W ikow skiego,siyn- 
karza ze wsi Wincenta pow: Augustowskiego; 26) Ka­
rola Brzozowskiego, b. ucznia Instytutu Agronomiczne­
go w Marym^ncie; 27) Piotra Sztejnkelera, Admini­
stra tora  dób rŻ ark i;  28) Ignacego W ieczorka, znajdu­
jącego się w usługach u powyższego; 29) czterech b ra ­
ci: Hermana,Karola, Oskara i Ludę>ik»Hejnrichów,sy- 
nów drierżawcy fabryki oleju w /.arkach; 30) Wincen­
tego Zakrzew skiego, b. Strażnika pogranicznego a na­
stępnie Pisarza prywatnego w Żarkach; 3 1 )C y p r ja n a  
N orw ida, z m- W arszawy wysłanego za granicę do w y ­
kształcenia się w snycerstwie; 32) Izydora Fiurszten- 
berga, komisanta przy bankierze Janie E pstejn , zo­
stającego w Berlinie pod nazwiskiem Czarneckiego  Ja* 
na; ażeby najdalej w ciągu 6 miesięcy od dnia ostatnie­
go ogłoszenia w gazetach, do kraju powrócili ,  z ostrze­
żeniem, iż jeżeli w tym przeciągu czasu tego nie dopeł­
nią, podpadną rygo row i art: 340 i 341 Kodexu kar  
g łów nych  i poprawczych, k tó ry  stanowi: że kto wyda­
liwszy się z k ra ju  ojczystego, nie wróci na wezwanie 
Rządu, ten na pozbawienie wszelkich praw i bezpowro­
tne" z obrębu państwa wygnanie skazany zosUnie, a 
wszelki majątek tu  po nim pozostały, w sekwestr zaję* 
ty  będzie. ,

W Księgarni J .  B ern ste jn a , przy  ulicy Miodowej, 
w pros t  XX. Kapucynów, wyszło  z d ruku  zapowiedzia­
ne dzieło pod ty : P rzew odnik P raktyczny do p isan ia  
próśb i  listów, urzędow ych i  p r y w a t n y c h ,  w  ję zy k u  
rossyjskim . Dzieło to, obecnie nader potrzebne nie 
ty lko  w stosunkach urzędowych, ale i p ryw atnych , za­
wiera między innemi postanowienia, odnoszące się do 
każdego rodzaju pism urzędowych, w zory  różnych  
pism, listów, rew ersów , wcxli i t .  p.—  Prócz tego, kto 
już  posiada S łow nik Polsko-Rossyjski, Adm inistrccyj*  
ny  i Sądow y, wydany przez P. Dąbrowskiego, musi
nabyć to d z i e ł o ,  ponieważ zawiera wiele nowo-zebra- 
n y th  wyrazów służących za dodatek do rzeczonego 
S łownika, oraz tłowaczenie wszystkich wyrazów r«s- 
syjskich na p o l s k i e ,  w tymże S łowniku zawartych- Ce­
na w Warszawie kop:s.50  (z łp .  3 gr.  10), nallrzędach 
i Stacjach poczto: kop: s. 5 7 ' / / ( z ł . 3  g r ;23;)

Doszło do wiadomości Władzy Policyjnej,  i o  kilku
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m łodych  ludzi, w  tow arzystw ie  kobiety, przepędzają 
dnie w szynku pod Nr 3079 za W olską rogatką , źe lu­
dzie ci rozgłaszają, jakoby  p rzybyli  do W arszawy 
w  interesach praw nych, gdy tymczasem czas traw ią na 
pijatyce, a nocną porą wyjeżdżają bryczką i własnemi 
końmi, wracając o świcie napowrót.  W' sku tku  takiej 
wiadomości, wyznaczeni Oficjaliści policyjni,  ujęli 
w  wspomnionym szynku: 1) Jana Tiazarewicza, r ze ­
czywiście Pawłem  (Iłabińskim  zowiącego się, rodem 
z W arszawy, z profesji mularza, w r.  1847 z więzienia 
Radomskiego zbiegłego; 2) Tomasza hnskowskiego, 
pod fałszywym nazwiskiem Józefa Pruskiego, rodem 
z wsi Mięszki, Ptu Pułtuskiego, bez zatrudnienia, o 
ebiegostwo z więzienia P łockiego podejrzanego; 3) 
W ojciecha Sokołowskiego, rodem z Piotrkowa, dawniej 
s łużbą trudniącego się, k tórem u za liczne kradzieże 
wyrokiem sądu, pobyt w tutejszej Gubernji b y ł  w zb ro ­
nionym; 4) Stanisława Wiśniewskiego, rodem z wsi 
G rzegorzewie P tu  W arszawskiego, czeladnika kowal­
skiego; 5) Siostrę powyższego, Józefę W iśniewską, 
niejednokrotnie już  więzieniem karaną. W y p row adzo­
ne śledztwo pokazało, że wymienieni złoczyńcy opa­
trzeni w cudze paszporta zagraniczne i inne dowody 
legitymacyjne, najeżdżając porą nocną karczmy i w io­
ski w  pobliskcści t rak tó w  będące, wykradali konie, 
t rzodę  i drób ,  obrzynali na gościńcach tłomoki, a 
wszelkie zrabowane przedmioty,zwozili do wyżej nad­
mienionego szynku, właściciel k tó rego ,  n iektóre nawet 
rzeczy nabywał, a w sprzedaży kradzionych koni po­
średniczył.  G łów nym  przewódzcą tej bandy by ł Jan 
£ a s a re t t ) ie sv .P a w e ł  Głabiński, k tó ry  znając do k ła ­
dnie wszystkie prawie wioski i kolonje w okolicy W a r ­
szawy, naprowadzał na rabunki i kradzieże swych 
wspólników; miał p rzytem  stosunki z karczmarzami 
p rzy  traktach, k tórzy  już  to czynnie już doradczo u- 
dział w kradzieżach z nim mieli. Sprawcy nie pomija 
jąc  właściciela szynku (k tórem u takowy zamknięto i 
konsens odebrano) aresztowani, i właściwemu Sądowi 
po ukaranie oddani zostali. (G .P . )

Num er 4 ty  Tygodnika Lekarskiego, w yszedł z d r u ­
k u  i obejmuje między innemi: Spostrzeżenia P. Chle­
bowskiego w Szpitalu DZIECIĄ TKA -JEZUS; O r ó ­
żnych sposobach przyrządzania chloroformu, etc.

(A. n.) Kto lubi smaczne ciasta drożdżowe, temu po­
lecam Droidze suche winne prasowane, sprowadzane 
i  Berlina, któremi Skład nasion i cu k ru  obok Resursy 
Kupieckiej pod N r 471 znajdujący się zaopa trzy ł ,  a 
szczególnie j zalecamGosposiom na W6i do wszelkich ciast 
kuchennych i melszpejzów, gdzie na wsi nie raz i naj- 
częściej trudno  dostać d rożdży .— f i .  M. Obywatelka.

L e M ardi gras aux Enfers, Kontredanse skompo­
nowane na pjanóforte przez Kamila Schubert, g ry w a ­
ne na wieczorach tańcujących, wyszły  nakładem Ig. 
R lukowskiego; cena zł.2.

(A . n .) W rzędzie lepszych Restauracji znajdujących

się w Warszawie, śmiało pomieścić można zakład tego 
rodzaju świeżo założony w 11 itelu Niemieckim p rzy  
u l i c y  Długiej,  przez Pana Ficard, znanego z re sz tą  j a ­
ko Kucharz d o sk o n a ły .—  S.

W czoraj w Tea trze  Wielkim p o  Balecie D w aj Zło- 
dzi*je, p rzyw o łan i :  JPani Turczynowicz 3-kroĆ, oraz 
JP P .  Krzesiński i Popiel.

W  d. 9 z. m. w Częstochowie, koła lokomotywy zgru-  
chotały  obie ręce dróżnikowi Szefer, k tó ry  w s trzą ­
śnięty nagłem wstrzymaniem jej w biegu, spad ł z wa 
gonu drzewem nałożonego, pod koła. —  W d. 21 z. 
m. mieszkaniec wsi Poszlawanty, Ptu Marjampolskie- 
go, nazwiskiem P io tr  Kaczergis, w powrocie do domu, 
upiwszy się w karczmie p r iy  drodze będącej, wsiadł na 
w ór,  lecz zaledwie ujechał część drogi,  wpadł pod ko­
ła  i skutkiem zgniecenia, na miejscu życie u t r a c i ł . —
W d  niu 26 z. m. we wsi Wiązowna, żona Staroz: Men­
dla Szymona Chaima, porodziła troje dzieci silnie zb u ­
dowanych, k tó re  przy  życiu pozostają.—  W m ieśc ie  
Tykocinie sp łonęły  zabudowania 10 mieszczan tame­
cznych, a we wsi Swieciechowie 6  chałup. ( G .P . )

P o d łu g  listów z Londynu  z d .2  b.m. na ta rgu  zduia 
tego,cena pszenicy była droższa o 1 sz: na kw arte rze .

A nglja . —  Ledy Karolina Mahoń, um arła  w 85 r o ­
ku życia.—  Izba wyższa przy ję ła  już adres z odpowie- ,  
dzią na mowę tronow ą,będący odgłosem tejże.— K ro lo­
wa i Xżę Albert po zagajeniu Parlamentu Igo bież. m., 
wrócili do W indsoru . —  P. W yse  dotychczas u rzę ­
dnik kontroli wschodnio-indyjskiej, przeznaczony jest 
na poselstwo w Atenach .—  Dziennik Observer (Do- 
strzegacz) mniema, że Austrja przyjmie udział w k o n ­
gresie b ru x e lsk im .—  Zdaniem dziennika Czas, F ra n ­
cja zgodziła się na interwencję aus tr ja /ko  neapoiitań- 
ską w sprawie Papiezkiej,  lecz O j c i e c . Sty chce k o rz y ­
stać z tej interwencji jedynie w ostateczności, i podo- 
bnem jest do praw dy, że uda się do Civily Tecehii pod 
opieką s ta tków  rozmaitych mocarstw, i z tąd skłoni 
w ładze  rzymskie do powrócenia do obowiązków. —
3 Igo z. m. wieczorem dane by ły  uczty parlamentowe 
u Lordów Lansdowne, Jana Russel i Stanley . — Lord  
Jan Russel przedstawi Parlamentowi w niosek,  aby 
zmieniono ro tę  przysięgi dla cz łonków, celem u ła tw ie ­
nia wstępu Izraelitom do Parlamentu.—  Namiestnik i r ­
landzki o trzy m ał  O rd e r  podw iązk i,  zawakowany po 
Lordzie Carlisle.—  Izba handlowa w Singapore, p r z e ­
sła ła  Lordowi Palmerston  prośbę, o ułatwienie sto­
sunków z państwem Siam . — Podróżnym  udającym się 
do K alifornji, doradzają drogi przez V era  - Cruz, 
ponieważ droga lądowa niepokojoną jest przez  ban­
dytów .

A ustrja . —  D ok to r  K auscher, D y re k to r  Afcade- 
mji orientalnej, mianowany Xięciem Arcy-Biskupem A 
WiSekau .—  G ubernator  W etden  og łos i ł  gminy id -  
p  >wiedzialnemi za znalezienie w ich cy rku łach  broni 
u k ry te j i am unicji, i w yznaczył kary  pieniężne od gm in



na 1000 do 20.000 zł: mon: konw :.—  W ęgiersk i Jene­
ra ł  M ig a  tłomaczy się przed sądem wojennym w W ie ­
dniu, że przekraczając D u n a j  30go Paździer:, b y ł  do 
tego zmuszony groźbami Kossutha, k tó ry  chciał roz­
kazać, aby rozstrzelano rodzinę J e n e r a ła .—  Ignacy 
H a n t,  z P rzem ysłu  w Galicji, 35 lat mający, Katolik, 
żonaty; Juljan Goslar, rodem ze Lw ow a  w Galicji, 30 
lat mający, Katolik, stanu wolnego, nauczyciel p r y ­
w atny,  skazany już w roku  1846 za udział w rokoszu 
galicyjskim; Franciszek Szerbow ski, z Oświęcima  
w  Galicji, 32  lat mający, stanu wolnego, rysownik i 
dage reo typ is ta ; Malarz Eliasz Jnrosiew icz, ze Lw o­
w a , 21 lat mający; Franciszek O luy , z W a rsza w y . 
31 lat mający, Katolik, stanu wolnego, emigrant,  i Ja- 
kób  G iirtler  z Krakowa, 23 lat m ijący ,  Katolik, stanu 
wolnego, uczeń, za udział w rokoszu Październikowym 
w  W ied n iu , skazani zostali: H a n t  i G oslar na 5-le- 
tnie, Szerbow skii Jnrosiewicz na 2-letnie, OUty i G ur- 
tier  na 1-roczne więzienie ciężkie; złagodzono jednak 
tę karę dla H a nta  i G oslara  na 3 letnie, Szerbowskie- 
po  i Jarosiewicza, na I-roczne, a dla ostatnich 2ch na 
6-miesięczne więzienie ciężkie.— Tw ierdzęOso/;pozbu- 
rzono, a r ty le r ję  tameczną przewieziono do P a lm a • 
nowy.

F ranc ja . —  W  M onitorze z dnia 2go b. m. czy ta­
m y : Depesze telegraficzne z departamentów są bardzo 
zaspokajające, chociaż dowodzą, że spisek istDiał tam ­
ż e ;  wszakże Prefekci wcześnie uprzedzeni,  zdołali 
p rzedsięwziąśćstosowneśrodki dla publicznego porząd­
ku. W M arsylji władza zniweczyła zabiegi przez po­
dwojenie straży w nocy z27go  na28m y z.m . W Lug- 
dunie  widok mocnej załogi zniewolił do zaniechania 
p lanów .—  Go raz liczniejsze oddziały wojska ściągają 
do stolicy. Jenera ł  C hangarnier  otoczony oddziałem 
u łanów, 2go b. m. zw iedzał obozy w obrębie miasta. 
3 Igo z. m. rano wszystkie odwachy zajmowane przez 
gw ard ję  ruchomą, zostały obsadzone wojskiem. Nowa 
organizacja pomienionej gwardji  żyw o postępuje, i Igo  
b. m. miała by ć uskutecznioną. P o d łu g  dzicmka Spo­
rów , ty lko  szczupła liczba Oficerów gwardji  ru ch o ­
mej jest skompromitowaną; Pu łkow nik  Forestier ma 
być uw oln iony .—  3 lg o  z .m .  przesłuchano Hrabiego 
d ' A lton Shee. —  Gazeta P a tr ie  zapewnia, że dotąd 
t rw a  najlepsza zgoda między Prezydentem Rzeczypo­
spoli tej a jego  Ministrami, i że fałszywą była wieść o 
zmianie m inisterja lnej.—  Parostatek wojenny Caton 
w róc ił  do Tutonu  z G aety, dokąd zawiózł Sekretarza 
legacyjnego Paria L atour d ' A uvergne, z depeszami dla 
Posła francuzkiego p rzy  O j c u  Stym, i dla Admirała 
B a u d in . Reprezentanci mocarstw w Gaecie odbyli 
n*radę, w k tórej była mowa o stawieniu oddziałów w o j­
ska dla s łużby przy O j c u  Śtyrn; Histpanja w tej mie­
rze  dała już  p rzyk ład ,  ponieważ oddział hiszp: wojska 
w ylądow ał w Gaecie, i wraz z neapolitańskiem pełni 
s traż  na w a rc ie .—  2go b. w. daoym b y ł  wielki bal u

Prezydenta w  pałacu E lise’e; a nazajutrz uczta z kon­
certem i tańcami u Pana M a rrast.

G recja .—  Minister spraw zagr: Kolokotroni, um arł  
12go z .m . na chorobę piersiową, w 36ym roku  życia; 
b y ł  on synem sławnego Jenerała tegoż nazwiska.

N iem cy. —  Hiszpański Poseł nadzwyczajny i Mini­
s te r  pełnomocny przy dw orze pruskim Don Antonio 
Remon Zarco  del V alle, w yjechał z Berlina do Ma­
d ry tu .

W ło ch y . —  W  Civita Vechii ukazanie się s ta tków  
hiszp: spraw iło  wrażenie między mieszkańcami.— Mi­
nisterstwo sardyńskie otrzy mało wezwanie od Lorda 
P alm erstona  i Lud: B onaparte , aby w ypraw iło  P o ­
słów  na kongres bruxelski; podobne wezwanie odeszło 
AoOłomtińca;narady vrB ruxelli mają rozpocząćsię 15 
b. m. M argrabia  Ricci i H r .  Toletli 25go z. m. w y je ­
chali z T u ryn u  na ten kongres.—  Poseł nadzwyczaj­
ny sardyński w Gaecie, l i r .  M artin i, uzyskał  nako- 
niec posłuchanie u O j c a  Sgo, pod warunkizm, aby K ról 
K a ro l A lbert p rze rw ał  wszelkie stosunki z rządem 
w R zym ie;  w skutek tego I L '.della  M inerva , jedyny 
sardyński urzędnik legacyjny w R zym ie, został o d ­
wołany.

Rozmaitości. —  Poeta H nan Loo, p rzy  dw orze Ta- 
on, p rze tłom aczy ł starannie i z dokładnością na ję ­
zyk chiński dzieła L n m a rtin a  »Rozmyślania”  i »FIar- 
monje”  pod ty tu łe m :  Ł z y  Duszy. Tenże Poeta naśla­
dował »Atalę” Chateaubrianda, pod ty tu łe m : K w iat 
miłości. W ładca Chiński jest bardzo oczy tany i obe­
znany prawie z całą l i tera turą  europejską; jego bibljo-
teka może jest najliczniejszą w świecie Dwa kon-
certa dane przez Pannę L ind  w N orw ich , przyniosły  
dla ubogich czystego dochodu 30,000 f r : . —  Most wi­
szący nad D unajem  w Peszcie, k tó rego  budow? roz­
poczęto w r. 1840 pod dyrekcią  lużyniera  Wilhelma 
T ierney C lark , został niedawno ukończony, ' koszto­
w ał 050,000 funt: szt:. Most ten pod względem swojej 
wielkości i wspaniałości budow y, należy do najcelniej­
szych mostów wiszących. P rzestrzeń wody pod nirn 
jest rozleg łą  na 1250 stop ang:, arkada środkowa za j­
muje przestrzeń 670 stop. YVysokość wież od poziomu 
dochodzi 200 stop, g łębokość fundamentów pod wodą 
50 8top. Średnia szerokość łańcuchów wy nosi 520 cali, 
a ważą 26,000 centnarów. Jest to pierwszy most s ta ły  
nad D unajem  za W iedniem  od czasów Rzymian;,po­
wątpiewano przez d ług i czas, czy podobna będzie ją  
wykonać.—  P .Snow den  urzędnik poborczy z Carlisle , 
9 z. m. u raczy ł  kilku swoich p rzy jació ł młoderoi k a r to ­
felkami, k tó re  upielęgnował pod gołem niebem w swo­
jej posiadłości Roansgreen  w H rabstw ie R oxburgh .

P RZY JECH ALI do w a r s z a w y .
A l b e r t o s #  Jen e :-M ajo r t  L u b lin a ; B irnbaum  Henr: O by: z K alisza; 

B erte lsm an E d w : Kup: z W ro c ła w ia ; D obrow olsk i K onst: Ob: z W y t-  
k o w y szck ; E ss tw ick  And: lo ż e n ie r , F r ie d r ic h s  M ajo r, i G ło w ack i 
K ap: z P e te rs b u rg a ; G łazeu ap  Jen e ;-L e jt: z Ł ow icza ; K am iński A do lf
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pom: łTCatlsza; ftomlfrow«1(1 Radca O .T.K . nBnddszyna: Kirk 
.iói.inźen: 7 Pete rab:; Lasocki Jgu: Oby: z Lublina; Lasocki Stefan 
>Ob: z.Gickszyna; Lewas/.ow Ba/.yli Pod pułk: 7. Grójca; Lady żeński 
Miko: Jene -Lejt. z Moskwy; Łuszczewska Teofila Oby: z Poznania; 
jRohozińskj Mik: Podpułk:z Żytomierza; Scypjo Maur; Ob: z Łazisk; 
W oroniecki Adam Xżę z Lublina. fG. P.)

D O M IE S IE lir iA .
Dzierżawa Dóbr Ziemskich.— Jest do wydzierżawienia od Sgo 

Jana r. b. MAJĄTEK wiejski, w okolicy Grójca, mil 6 od W ar­
szawy, składający się z 2ch Folwarków i 2ch Wsi zarobnych, 
z pańszczyzną dostateczną, wysiewem oziminy przeszło 200 kor- 
cy, obfituje w łąki i pastwiska, las na miejscową potrzebę. 
Wiadomość powziąść można w Warszawie przy ulicy Miodowej 
N r 495, w domu Grabowskich, u W. Antoniego Ziemęckiego. 

f jk  Do składu Nasion Dra F. Betzhold, przy ulicy Senators: 
jp ti l  obok Itesursy, Nr 471, nadszedł transport CUKRU kra- 

f j jftlfm j owe8°> w całych  głowach, funt od gr. 38 do 48, i Fary- 
ny kamień od zł. 23 do zł. 33 gr. 12.—  Tamże dostać mo­

żna Drożdży suchych na funty i na łuty.—  Musztardy słoik od zł. 
2 do 3.—  Hyacyntów kwitnących i rozkwitających, sztuka od zł. 
1 do zł. 1 gr. 20.

Licytacja na RZECZY, mianowicie: Srebro, Meble, Sprzęty 
gospodarskie, galerję Obrazów, Ribljotekę, Powozy, Szkło, Por- 
cełauę, Sprzęty kuchenne, Garderobę, Bieliznę stołową, Zega­
ry , Zegarki i t. p., pozostałe po ś. p. Karpińskim, Naczelniku Ko­
m ory Nieszawa, odbywać się będzie w mieście Nieszawie w do­
mu do Komory należącym, począwszy od dnia 1 Marca r. b.

W  dobrach Drozdów, dwie mile za Łęczycą, w Po- 
y j y  H r  w'ec,e Kaliskim, Gub: Warsz:, znajduje się tysiąc 

sztuk SZCZEPÓW ,r w najlepszym gatunku, jako to : 
Jabłek, Gruszek, Śliwek, Moreli i t. p., do sprze­

dania. Wiadomość powziąść można na miejscu, lub w Warsza­
wie za Żelazną bramą pod Nr 963 na Im piętrze, gdzieszklau- 
ne drzwi.—  Tamże jest NASIENIE Koniczyny białej i czerwo­
nej, do sprzedania.

Na dobra, które w grunta pszenne i dobre budynki obfitu­
ją , w najporządniejszym codo samego są w stanie gospodarstwa, 
a w odległości mil 3 od Sandomierza położone, w x/ \  atoli czę­
ści swojej wartości, summami niewymagalnemi są obciążone, po­
trzeba Pożyczki na lat 5, zł. 50,000; posiadający podobny do u- 
lokowania Kapitał, zechce bez użycia osoby 3ciej, swój adres 
w Kantorze Informacyjnym J. Kaczanowskiego, w pałacu Hr. Po­
tockiego, pod lit: G. J. złożyć.

We wsi Moszna, 3 wiorsty od Ołtarzewa, i tyleż od Prusz­
kowa, jest do sprzedania 70 sąźbi KAMIENI tłuczonych, i 100,000 
CEGŁY palonej. Dowiedzieć się przy ulicy Królewskiej pod 
N r 1072, u Stróża.

Przy ulicy Sto-Krzyzkiej pod Nr 1340, na dole od frontu, jest 
do wynajęcia MIESZKANIE do W ielkiej-nocy, składające się 
z  2ch Pokoi, Kuchni i Drwalni.—  W  tymże miejscu są do na­
bycia MEBLE. Wiadomość u Stróża.

^  Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania, POWÓZ 
gW- ma*° używany. Wiadomość przy ulicy Śto-Krzyz-

- ; kiej pod Nr 1335; wskaże Stróż Andrzej. -
^ D IMIELIBIII , oraz PAJĄKI brązowe różnej wiel-!. 
©kości, do ozdoby Kościołów służyć mogące, jakoteż MATJ£-(= 
©RJE na Ornaty, złotem i srebrem przerabiane; tudzież GA-Ci 
xLOiNY, LAM Y, i tym podobne, nabyć można w Składzie^ 
pBraci Lesser  przy placu Krasińskich, w dawnym Teatrze. *

Przy Alei pod N r 1726 C, w willi Sokołowskiego, dawniej 
Karczoch zwanej, są dwa DOMY zupełuic osobne do idljęcia każ­
dego czasu rocznie lub pół-rocznie; w każdym jest po 5 Pokoi, 
Kuchnia angielska, Piwnica i Góra, przytym w podwórzu Staj­
nia na parę koni, i wozownia z miejscem na jeden powóz.

Jeden jest umeblowany, drugi bez mebli. Bliżsi* wiadomość 
tamże u Wojciecha Służącego.

Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania FORTE- 
PJAN nowy, palisandrowy, z całą platą. zcelniej- 

j l —a  szej Fabryki tutejszej, przy ulicy Długiej, wprost 
Arsenału Nr 574; widzieć go można codziennie od 

godziny 9 do U  z rana, i po południu od 2 do 5, wyjąwszy 
świąt. Miejsce wskażą u Gospodarza tegoż domu.

Ł 14O* białe z brzegami zielonemi, w ktor^rn^^^ 
ĵ|> znajdował się S jK IT N J.1 0 \ z włosów ludzkich, długo- «  

ści łokci dwa; Pudełko poudru różowego, jako i 3 Pudeł- ^  
ka małe kosmetyków, zaginęły. Naznacza się nagrody 3 ^  
Złp. 3 0 , za wynalezienie tych przedmiotów, i danie o tern 

jfe wiadomości do Sklepu Fryzjera Przybylskiego, na Krako:- »  
w  Przedmieściu;— oraz uprasza się uprzejmie PP. Fryzjerów , j S  

o zwrócenie uwagi na powyższe Pudełko. f
H Vi VCTa yyytiY1}*]■>a c t i m y . y f i-AT), >[*»NjnTiV j tolZriłWCtiMOSaSKtiliiUBi:WWWRWP

LOKAL, złożony z 2ch Pokoi na dole od frontu, z Kuchnią, 
Drwaluią i Piw nic,, do najęcia od Wici kiej- nocy  r b. Wiado­
mość przy ulicy Sto-Krzyzkiej pod IVr 1343, w bramie na le­
wo.— Tamże je tt FORTEPJAN mahoniowy, fabryki Bucholtza, 
do sprzedania, za umiarkowaną cenę.

Do Składu Herbaty Chiuskiej i różnych Towarów R osyjskich, 
Kupca Jana C rydina  2go, na Now ym-Swiecie, naprzeciw Jatek rze­
źniczych, -  domu F rydrychsa , pod Nr 1251, nadszedł transport 

( ' I i : a v l i : i l / , r  świeżych Archang:, 
SERDELI marynowanych, MINOGÓW, RLILJONU, GROSZKI! 
zielonego, HERBATY Chińskiej, I M H tC K L A X I T  w różnych 
gatunkach, i wielu innych tym podobnych Towarów Kossyjskich.

*» -
%  W 'O X .IL  przy Stacji w Grodzisku, wraz z BUFETEM $  
® w  tejże Stacji, jest do wydzierżawienia, od dnia 1go ' 
Xkliwirtnia r.b  0  warunkach dowiedzieć się można na miejscu,/

u Pana Boszkowskiegn, W ójta Gminy Wólka Grodziska.

Dnia 4 b.m. wybiegł PIESEK mały, z gatunku wy- 
żełków angielskich, biały, z odmianami kasztanowa- 
temi, w czerwonej obróżce na szyi, z domu przy uli: 
Leszno Nr 7 13, i zabłąkał się; jeżeli go kto odpro­

wadzi pod powyższy Nr na Isze piętro, lub da o nim pewną wia- 
domuśr, otrzyma nagrodę.

Dziś rano ciepła stopni 1. Wczoraj w południe 1.
Wysokość wody na Wiśle stóp 4 cali 2.
TEATR WIELKI. Jotro, Córka H egim enlu.

|  Główna Fabryka Cukrów, Karmelków i Ciast W. K lop ferta , j 
.is tn ieje  przy ul: Krak:-Przedm: podN rem 41l. Zakład ten z a -I  
J leca i produkuje jako zupełną nownJć, Ciasteczko pod nazwą <
|  D E U I K T Y  K0TILI0N 0W E sztuka po gr.10 , i M A K IE  { 
i Ł J E  KARNAWAŁOWE tak powszechnie żądane, z których <
{ ostatnich (na żądanie), codziennie lO O O  sz tu k ,  jnż dawniej 1 
j opisaną i <jia splesznicjszej usługi w Cukierni urządzoną Koleją j 
j  żelazną , w przeciągu pół godziny, dostarcza. Również Zakład |
} ten służyć może znacznym zapasem wybornych, smacznych i j 
ł codziennie poszukiwanych PĄCZKÓW Berlińskich. Nadto, I 
{sprzedaje Kasztany, Pomarańcze i inne lukrowane Frukta, font J
I po z ł.3; Karmelki lepsze funt po z ł.3 , zwyczajne f. po zł. 2, i !
{ 2 4  sz tu k  Karm elków za gr. 6.— TACE strojnie przyozdobio- {
} ne, zwyborowcini Ciasteczkami, od zł. 6 dozł.25; TORTY po l  
i  różnej cenie: CUKRY i CUKIERKI z różną zaprawą i różnego >
|  kształtu, funt po zł. 3, 4 i (i.— PLACEK M askaradow y  w cząst- 2 
> kach po gr. 10; Poncz, Gliwein, Czokolada, Herbata i Kawa, za- .  
{wsze wyborne, po znanej renie. W. K lop fert. }


